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Na dzień kapłańskich SWIĘCEN 

W niedzielę 25 b. m. w katedrze tarnowskiej zbliży się do stop- 
ni ołtarza 19 młodych lewitów, którzy z rąk JE. Ks. Biskupa przyj- 
mą kapłańskie święcenia. Szczupłe szeregi duchowieństwa powięk- 
szą się o grono młodych, pełnych zapału pracowników winnicy 
Pańskiej. Uroczystość święceń kapłańskich stawia nam przed oczy 
ono wielkie błogosławieństwo Boże, jakim jest dla nas wszyst- 
kich katolicki kapłan. 

Kapłan jest niezastąpionym, szczerym przyjacielem każdego 
chrześcijanina od kolebki aż do grobu i dalej jeszcze w wieczności. 

W sakramencie chrztu kapłan zapala pierwszy płomień życia 
nadprzyrodzonego. Znika skaza grzechu pierworodnego. Jako a- 
nioła oddaje kapłan dziecię uradowanym rodzicom. 

Jeżeli człowiek później zbłądzi z prawej drogi, kapłan uwolni 
go z grzechów i udręczeń sumienia. Ego te absolvo — rozgrze- 
szam cię z grzechów w imię Ojca i Syna i Ducha Św., — słowa 
te ledwie zostały wypowiedziane ustami kapłana, a już spoczywa 
z upodobaniem wzrok Boskiego Zbawiciela na duszy, która znowu 
znalazła spokój sumienia. 

Aby ofiara najświętsza, złożona Bogu za ludzkość całą przez 
Pana Jezusa na krzyżu, stale oczyszczała i uświęcała dusze ludz- 
kie, aby owoce tej ofiary podtrzymywały ludzkość, uginającą się 
pod ciężarem grzechów i aby codziennie odnawiały oblicze zie- 
mi — kapłan odprawia Mszę św. i podaje w Komunii św. wiernym 
Boga - Człowieka pod postacią chleba. 

Gdy nowożeńcy przystępują do ołtarza, aby związać się na 
całe życie, na dolę i niedolę, kapłan w imieniu Kościoła uprasza 
błogosławieństwo niebios młodej parze. 

Gdy pielgrzym ziemski, zmęczony życiem, spracowane ciało 
składa na spoczynek wieczny, kapłan namaszcza go na ostatnią 
drogę i udziela mu ostatniej pociechy w smutnej chwili pożegnania 
życia ziemskiego. Jak świetlany anioł pocieszenia staje kapłan przy 
łożu śmiertelnym, jednając umierającego z Bogiem i dając mu Bo- 
skiego Zbawiciela, jako wiatyk na drogę do wieczności. Złudze- 
nia ziemskie pryskają, blichtr tego świata znika, jedynie kapłan 
ma jeszcze słowa pociechy i ufności. 


Kapłan staje nad trumną umarłego, odprowadza jego ciało na 
wieczny spoczynek i modli się za duszę zmarłego. A gdy ludzie 
o nim zapomną, kapłan jeszcze pamięta codziennie we Mszy św. 
o duszach cierpiących w czyśćcu. 

Kapłan wypełniając nakaz Boskiego Zbawiciela: „Idźcie i na- 
uczajcie wszystkie narody“ — głosi wszystkim Słowo Boże, które 
jedyne mywa zasłonę z najbardziej dręczących zagadnień: Skąd 
jestem? Dokąd idę? Dlaczego cierpię? — Nauka jest bezradna. Nie 
może rozwiązać tych zagadnień najważniejszych dla człowieka. 
Kapłan wyjaśnia je, głosząc Słowo Boże w imieniu Tego, który 
powiedział: „Jam jest droga, prawda i żywot. Jam światłość świa- 
ta. Kto za mną idzie, nie chodzi w ciemnościach”. 

Kapłani są błogosławieństwem ludzkości. Lecz dlaczego ta sza- 
tańska nienawiść do kapłanów, jaką pałają ludzie przewrotni? Pan 
Jezus to objawił słowami: „Oto ja was posyłam jako owce miedzy 
wilki i będziecie w nienawiści u wszystkich dla Imienia mego“. 
(Mat. 10). 

„Jeśli was świat nienawidzi, wiedzcie, iż mnie pierwej niż was 
nienawidził. Byście byli ze świata, świat by, co jego było, miewał; 
lecz iż nie jesteście ze świata, alem ja was wybrał ze świata, prze- 
toż was świat nienawidzi. Wspomnijcie na mowę moją, którą ja 
wam mówiłem: nie jest sługa większy nad pana swego. Jeśli mnie 
prześladowali i was prześladować będą. Ale wam to wszystko czy- 
nić będą dla Imienia mego; bo nie znają Tego, który mię posłał. 
(Jan 15). 

Przewrotni ludzie usiłują ośmieszać kapłanów, aby wyrwać 
wiarę i religię z dusz ludzkich. Czynią to bolszewicy, masoni, ży- 
dzi, różni inni wywrotowcy, czynią to także Niemcy - hitlerowcy. 
Niedawno niemiecki minister propagandy Goebbełs pozwolił sobie 
na niesłychany, oszczerczy atak na duchowieństwo katolickie, 
wspominając o procesach, wytoczonych kapłanom katolickim przez 
władze hitlerowskie za wykroczenia moralne. A jaki jest stan rze- 
czywisty? Na ogólną liczbę 21.461 księży świeckich w Niemczech, 
skazanych zostało 21, a na 4174 księży zakonnych skazano jed- 
nego—i to przez sądy hitlerowskie. Zdarzają się i w stanie kapłań- 
skim nieliczne jednostki niegodne. Nawet między apostołami był 
zdrajca. Lecz cóż to znaczy? Czy słońce ściemnieje, czy światło 
jego traci na wartości, ponieważ na słońcu są plamy? 

Dlatego obowiązkiem naszym stawać w obronie kapłanów i o- 
taczać ich czcią i miłością, modlić się za kapłanów, aby ciężkie 
swe zadanie spełniali jak najgodniej i starać się o powołania 
kapłańskie. 

Najlepszą glebą, z której wyrastają gorliwi kapłani — to do- 
bre, katolickie rodziny. Z rodzin, w których panuje gorąca miłość 
do Kościoła i żywa, mocna wiara, rodzą się też najlepsi kapłani. 

Nowowyświęceni kapłani z świętym zapałem zabiorą się do 
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pracy dla zbawienia dusz i dla dobra społeczeństwa. Udziałem ich 
będą róże i ciernie. Róże da im niebo w postaci łask, które ściągną 
z nieba na ludzi, a ciernie ludzie rzucać będą pod ich stopy. Oby 
tych róż było jak najwięcej, a cierni najmniej — o to módlmy się 
w dniu świętych święceń kapłańskich. G. N. 


Refleksje. 


W ubiegłą niedzielę, z racji uroczystości Serca Jezusowego, 
przypadało patronalne święto Katolickiego Stowarzyszenia Mężów. 

Gromada członków tegoż Stowarzyszenia przy parafii katedral- 
nej zgromadziła się przed wielkim ołtarzem katedry. Stanęły dwa 
sztandary, a pod nimi ci, których Bóg tchnął wielką łaską apostol- 
stwa świeckich. Widzieć można było robotnika utrudzonego tygod- 
niową pracą... obok stał profesor... tu znowu rolnik w słońcu ogo- 
rzały... obok urzędnik... ze wszystkich sfer wybrana garstka! 

Ktoś, kto z boku patrzał, zdziwić się mógł, iż tak niewielka ze- 
brała się gromadka... ktoś mógł rzucić pytanie: cóż wy znaczycie, 
co wy uczynić możecie? 

Chrystus dwunastu miał przy sobie mężów tylko... Akcja Ka- 
tolicka, apostolstwo świeckich, to nie oddziaływanie bezpośrednie 
na masy... to rzeźbienie dusz wybranych — duchem Bożym, wiarą 
silną owianych! W każdym stanie Bóg ma umiłowane przez się 
dusze, które powołuje do tego, by innym apostołowały, by sło- 
wem, przykładem, modlitwą innych porywały do Prawdy! 

Piękna chwila, gdy w czasie Mszy św. złączyły się te kochające 
i Bogu oddane dusze katolickich mężów u Pańskiego stołu! Serca 
tej garstki zdawały się bić wołaniem: wytrwamy przy Tobie, Pa- 
nie... nie opuścimy Cię!.. choć inni zapierają się Ciebie... choć 
inni tak lękają się wymówić Imię Twoje... my wyznawać Cię bę- 
dziemy zawsze... my ofiarą życia spełnimy wzniosłe powołanie na- 
sze apostolstwa świeckich! 

W mrokach katedry... wspólnie u Pańskiego stołu... silne, pew- 
ne wyznanie swej wiary!.. Tak przypominały się mroczne kata- 
kumby pierwszych chrześcijan!... 

Niech Wam Bóg błogosławi mężowie katoliccy! Bądźcie wzo- 
rami dla innych! My na Was spoglądamy z radością, my Waszą 
wiarą naszą wiarę umacniamy! 


4 ksiag parafialnych. 


Ochrzczeni. 1) Maria Jedynak z Luszowic. 2) Maria Cholewa, ul. O- 
strowskich. 3) Maria Ofiarska z Mędrzechowa. 4) Mieczysław Antosz, 
ul. Dwernickiego. 5) Antoni Klimek z Tarnowa. 6) Helena Izla z Rad- 
goszczy. 7) Andrzej Tokarz, ul. Lwowska. 8) Krystyna Toboła z Porąbki 
Uszewskiej. 9) Emil Zając z Klikowej. 10) Zofia Kozioł z Klikowej. 
11) Zbigniew Radoń z Rzędzina. 12) Krystyna Szepielak z Rzędzina. 
13) Stanisław Szponder z Zawady. 14) Barbara Ejsymont, ul. Urszulańska. 
15) Andrzej Wit, ul. Paderewskiego..16) Adolf Tabaszewski, ul. Słoneczna. 


mości P. K.“ Kosztują 2 gr! 


Zapowiedzi przedślubne zgłaszają. 1) Władysław Imburski, ul. Ce- 
gielniana, z Marią Lasko, ul. Narutowicza. 2) Kazimierz Binek, ul. św. 
Trójcy, z Antoniną Pyszyńską z Mielca. 3) Wincenty Kuciel z Woli Rze- 
dzińskiej z Anielą Zawiślak, ul. Wojtarowicza. 4) Adam Gałuszka ze 
Skrzyszowa z Emilią Mucha z Gumnisk. 5) Stefan Celes, ul. Dąbrow- 
skiego, z Stefanią Brudny, ul. Dąbrowskiego. 6) Zygmunt Jacek z Niska 
z Kazimeirą Krajewską, ul. Matejki. 7) Antoni Białaczewski, ul. Jagiel- 
lońska, z Cecylią Tyrkiel, ul. Moniuszki. 


Małżeństwo zawarli. 1) Kazimierz Zagata, ul. Poprzeczna, z Marianną 
Mikołajczyk, ul. Widok. 2) Juliusz Koza, ul. Dwernickiego, z Emilią Su- 
łek, plac Sobieskiego. 3) Stanisław Krzemiński, ul. Starowolskiego, z Zo- 
fią Schneider, ul. Krakowska. 4) Michał Cygan, ul. Widok, z Anną Ce- 
bula, ul. Goldhamera. 5) Franciszek Murczek z Siemiechowa z Józefą 
Pytka z Rzędzina. 6) Mieczysław Konarski z Niska z Leoną Papciak, 
ul. Starowolskiego. , 


Zmarli. 1) Krystyna Tyckyj, ul. Bema, 1. 4. 2) Władysław Zych, ul. 
Narutowicza. 3) Józef Zych, ul. Narutowicza,. 4) Antoni Boda z Zawady. 
5) Wojciech Gucwa z Siemiechowa, 1. 27. 6) Adam Albin, ul. Konarskie- 
go, l. 29. 7) Franciszek Tabor z Dąbrówki Breńskiej. 8) Józefa Chudzik 
z Lisiej Góry, l. 36. 9) Zbigniew Foszcz z Tarnowa, l. 3. 10) Wiktoria 
Guc z Klikowej, 1. 62. 


Komunikaty. 


Na odnowienie ołtarza M. B. R.: K. K. 2 zł, p. Kozłowa 5 zł., p. Wik- 
toria Szczepanek 5 zł. 

W niedzielę bieżącą o godz. 7 rano odbędą się w katedrze święcenia 
kapłańskie. 

W tym roku z parafii katedralnej święcenia kapłańskie przyjmą 
XX. Pasieka Stan. z Klikowej, oraz Raczkowski Miecz. z Grabówki. 

Msze św. prymicyjne nowowyświęceni odprawią: ks. Pasieka St. 
w czwartek 29 b. m. w uroczystość św. Piotra i Pawła e godz. 10, 
ks. Raczkowski w niedzielę 2 lipca o godz. 10. Po Mszach św. XX. Pry- 
micjanci udzielać będą kapłańskiego błogosławieństwa. 

Ze względu na ograniczoną ilość księży w okresie wakacyjnym, w ka- 
tedrze nie będą w niedziele i święta odprawiane Msze św. o godz. 7 
io godz. 8.30. Wyjątkowo, o ile w tym czasie te Msze św. będą się mo- 
gły odprawić, będzie o tym powiadomienie w gablotce ogłoszeń przy 
bocznej bramie katedry. 


Ponieważ w ostatnich czasach znalazło się wielu gratisowych 
nabywców „Wiadomości Parafialnych", przypominamy, iż branie 
pisemka bez zapłaty jest nieuczciwością! Krzywdę należy naprawić! 
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